Adam Czarnek
II Otwarty Rajd Górski Koła Przewodników PTTK w RZESZOWIE
„POLANICA – HUCULSZCZYZNA 2010”
 W dniach 28.06.2010 - 4.07.2010 w Polanicy (Ukraina) odbył się II OTWARTY RAJD KOŁA PRZEWODNIKÓW  PTTK w RZESZOWIE.
Kierownikiem Rajdu był prezes rzeszowskiego Koła Przewodników Witold Haspel, biuro rajdu prowadziła Agnieszka Wałach. Kadrę prowadzącą trasy rajdowe stanowili przewodnicy: Masza Kałasznikowa, Aleksander Nużnyj, Marek Korbecki,  Michał Organ, Ryszard Nykun i Adam Czarnek.
Celem rajdu było zaprezentowanie uczestnikom walorów krajoznawczych i przyrodniczych Czarnohory, Świdowca, Gorganów oraz integracja środowiska turystycznego i przewodnickiego.
Uczestnicy tras nr 1 i 2 wyruszyli z Rzeszowa 28 czerwca wieczorem, a po dotarciu do Polanicy i zakwaterowaniu, w dniu następnym  wyszli na zaplanowane szlaki górskie.
Natomiast turyści zapisani na trasy nr 3 i 4 wyruszyli z Rzeszowa 29 czerwca, by po zwiedzeniu po drodze Stanisławowa dotrzeć późnym popołudniem do Polanicy. 
Wieczorem 29 czerwca nastąpiło uroczyste otwarcie rajdu.
Przez cały czas towarzyszyła nam znakomita pogoda, choć czasami natura mocno postraszyła burzami, na nasze szczęście na strachu się skończyło.  Uczestnicy rajdu mieli moc atrakcji. Trasy wędrówek prowadziły po pięknych górach i dolinach Czarnohory, Gorganów, pasma Świdowca. Czasami trzeba było pokonać dodatkowe przeszkody. Grupa rajdowców z trasy nr 2 na zejściu z Chomiaka (1542 m npm) doliną potoku Bogdan kilka razy musiała pokonać wezbrane i rwące wody potoku,  który jak na złość zaanektował drogę na swoje koryto. Uczestników innych tras również spotkały  niespodzianki  np. dojazd do wsi Dżembronia możliwy był tylko „gruzawikiem”, bowiem majowe i czerwcowe deszcze zniszczyły most na Czarnym Czeremoszu oraz „zabrały” drogę do miejscowości. W trzecim dniu rajdu weszliśmy na najwyższą górę Beskidów - Howerlę (2061m n.p.m.). Tutaj spotkaliśmy się z naszą historią , bowiem w Czarnohorze zachowały się przedwojenne słupki graniczne Polski i Czechosłowacji. „Wyrypiarze” mieli okazję odwiedzić ruiny obserwatorium astronomicznego - „Biały Słoń”- na Popie Iwanie (2028 m npm) oraz wspomnieć Władysława Midowicza, który to był pierwszym i jedynym gospodarzem tego obiektu . Midowicz w powojennej Polsce związany był z Babią Górą, gdzie zaczął się studencki ruch turystyczny w Polsce po drugiej wojnie światowej.
Wieczory umilali nam grą na gitarach i śpiewem Masza i Ryszard Nykun.  
Na jeden wieczór organizatorzy zapewnili uczestnikom rajdu dodatkową atrakcję; zagrała nam do tańca  kapela  „NA  DRABINIE”.
Cały rajd upłynął w miłej i serdecznej atmosferze, co było zasługą kierownictwa rajdu, jak i samych uczestników. Duże uznanie mamy dla naszych kierowców - Pawła , Piotra i Józefa - dzięki którym sprawnie poruszaliśmy się po dziurawych drogach. W rajdzie uczestniczyło 115 osób z Ukrainy i różnych regionów Polski, a o dużym zainteresowaniu imprezą może świadczyć to, że już na dwa miesiące przed  terminem rozpoczęcia wyczerpano limit zgłoszeń. Do zobaczenia więc na trzecim Rajdzie, który odbędzie się na przełomie czerwca i lipca 2011roku.
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Czarnohora. Stacja Botaniczna i Meteorologiczna pod Pżyżewską. Foto. Marek Korbecki
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Na szczycie Chomiaka. Foto. Marek Korbecki
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Uczestnicy rajdu pod szczytem Doboszanki. Foto. Marek Korbecki

